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T E L E G R A M Y

VERBQVAU1E ROBOTNIKÓW W MALOPOLSCE. 
Londyn. 14.X. (rOl.RuaioT" Jeden z dzień 
niwow szwedzkich donosi o Berlina, że 
Rzesza niemiecka odczuwa dotkliwie 
brak rąk roboczych. Po zajęciu wielo­
polski Wschodniej Niemcy rozesłali 
40 agentów z tłumuczerni polskimi i u 
kraińskimi. .dlu werbowania rąk robo­
czych do pracy nu roli w Niemczech. 
Objechali oni wiele miejscowości,a w 
Przemyślu założyli wielkie biuro wer­
bunkowe. Po upływie kilku t.ygodni 
zaczęli wysyłać po 4 do 5 pociągów 
dziennie, wypełnionych robotnikami u- 
kraińskimi. W ciągu pierwszych 10 dni 
października wysłanych zostało w ten 
sposób ponad 6 tys.robotników.
PRaSA EGIPSKA 0 POLAKaCE.
Londyn, 14.X". (NEB) Kairski ”Le Pro­
gres Egypt-ien” zamieszcza opowiada - 
nie młodego Polaka o jego ucieczce 
z pod okupacji niemieckiej.Odbył on 
pieszo drogę z Dubna do Jerozolimy, 
nie znając żadnego obcego języka.Jest 
to chłop z Wołyniu. W roku 192Q dom 
jego został zburzony przez artylerię 
n-plską, gdy w okolicy bawił•chwilo­
wo Rząd polski. Następnego roku w 
lipcu"dotarła do niego wiadomość,że 
w Palestynie powetuje armia polsku. 
Pomi io braku dostatecznej znajomości 
geografii ruszył on w drogę mając 12 
złotych w kieszeni. Eyl dwa razy 
przerzucany przez Węgrów z powrotem 
przez granicę węgierską>Wreszcie zdo 
łał znaleść mało uczęszczaną prze­
łęcz w Karpatach, przez/którą prze­
szedł granicę. Z Węgier dotarł do Bo 
śni, następnie przez Bułgarię i Tur­
cję do Jerozolimy. Podróż ta trwała 
ok. 15 miesięcy. Przypomina ona piel 
grzywki podejmowane przez wiernych w 
średniow ieczu.

Dziennik opisuje jeszcze inny wy­
padek ucieczki z Francji jednego z 
żołnierzy armii polskiej po rozbiciu 
Francji. Po zdobyciu ubrania cywilne 
go żołnierz ten przedostał. się do 
Kraju i miastu rodzinnego i.ucku,prze 
chodząc Wiochy,Jugosławię i Węgry. 
Yiększą część drogi przebył pod wago 
nami pociągów nu sposób znany z fil­
mów amerykańskich trampów. Odnalazł 
żonę, która myśluła., że mąż jej zgi­
nął. Postanowili razem dostać się 
do jednego z krajów sojuszniczych-. 
Przeszli więc zimą wśród wielkich mro 
zew Karpaty i zdołali dotrzeć do Stam 
bułu. Droga ich trwała 7 miesięcy i 
przekroczyli przy tym 11 granic bez 
paszportów.
POŻAR FABRYKI KAUCZUKU.
Fali River,15.X.(R) Olbrzymi pożar 
zniszczył doszczętnie fabrykę "Firę- 
stone Rubber Company” i szereg sąsie 

i dnieli budynków. Spłonęły tysiące ton 
i surowego kauczuku. Straty oblicza 
: się na 15 milionów dolarów. Fabryka 
dostarczała masek p-gazowych i czyn­
na była dzień i noc.
'■TOUCH PROCHOWNI W ALASCE.

"Sitku, lć.X.(R) W fabryce prochu w 
okolicy lotniczego portu morskiego w 
Sitce nastąpił wybuch,który spowodo­
wał śmierć "6 osób wojskowych,12 osób 
w sąsiedniej wsi odniosło runy.Uszko 
dzone zostały również mury .forteczne. 
Przyczyny wybuchu nie ustalono. .
DaLSZE 6 MILIaRDÓY DOLARÓW NA DOSTA­
NY WOJENNE.
Waszyngton, 15 .X. (R) Izba Reprezentan 
'tow uchwaliła olbrzymią większością 
grosów 528 wobec 67 przeciwnych nowe 

-kredyty na sumę ok.6 miliardów doi.
w ramach ustawy o "pożyczkach i dzier-



żawie. Ustawa przedłożona została 
Senatowi do zatwierdzenia.
ANGIELSKIE MAGAZYNY AMUNICJI.
Londyn, IL.X.TaIa} ’’Gdzieś” w Anglii 
zbudowano nu głębokości SO m._ pod 
ziemią olbrzymie magazyny amunicji. 
Między prawdziwymi górami bomb,grana 
tów i amunicji prowadzą chodniki dłu 
gości ck.Ib km.Mugazyny te przebiegu 
kolejka z bocznymi torami.Również pod 
ziemią znajduje się komenda składów, 
centrala telefoniczna, koszary i ka­
syno. Magazyny oczywiście posiadają 
własną elektrownię. Wszystkie pomie­
szczenia zaopatrzone są w doskonałą 
instalację doprowadzającą świeże po­
wietrze. Miejsce nu te magazyny wybra 
ne zostało nu kilka lat przed rozpo­
częciem wojny.#Leży ono wśród kamie­
niołomów i wzgórz, ciągnących się na. 
kilka' kilometrów. Idealne położenie 
tych magazynów przypomina niekiedy li 
nię Maginota.
NOWE BRYTYJSKIE ODDZIaŁY SZTURMOWE. 
Londyn,' 14. X\ (N.E.B -T"’’Daily Tele - 
graph” przynosi pewne szczegóły* o nie 
dawno utworzonych bryt .oddziałach 
szturmowych. Oddziały te przeszły spe 
cjulne wyszkolenie. Zaprawione one 
zostały w pływaniu w pełnym uzbroję: ■ 
niuA czytaniu map, używaniu^forteli 
wojennych, stosowaniu chwytów jiu - 
ji t su i . t .p.

”PRZYJAŹŃ”NIEM.-WŁOSKA NAD BRENNEREM. 
Nowy Jork; 14.X. (A.I.aTJ*’’New York 
Post” przynosi z koł dyplomatycznych 
w Niemczech wiadomość,że Niemcy gro­
madzą w pobliżu przełęczy na Brenne- 
rze wojsku, których liczba przekru - 
cza podobno znacznie normy potrzebne 
dla ochrony granicy. Po drugiej stro. 
nie Brenneru Włosi pracują intensyw­
nie nad ufortyfikowaniem granicy.*Do 
niedawna dużo Niemców spędzało wyw - 
czasy we Włoszech, lecz w ostatnich 
trzech ty rodniach władze hitlerowskie 
wstrzymały wydawanie Wlz wyjazdowych 
do Włoch. Dużo mówi .się w kraju o za 
warciu. oarę,bnego pokoju przez Włochy. 
Trudności gospodarcze stule wzrastają 
Niedawno zapowiedziano zarekwirowanie 
zapasów obuwia dla armii.
WŁOSI 0 WOJNIE W L I B. I I. . 
Berne, 14?X.(r) -7 ’’Glornule D "itul i u ” 
płk.Dominci skarży- się, że wojna, któ­
rą.Włosi muszą prowadzić w Libii jest 
’’niewdzięczną”. Uwaga całego świata 
skierowana- jest na walki w Rosji, w 
których udział-włoski jest minimalny. 
Tymczasem utrzymanie Libii i należy­
te zaopatrzenie armii libijskiej wy­
maga od kraju bardzo dużo ofiar, o któ 
rych ze względów wojskowych nie można 
pisać .

”Lu Stamps”, omawiając sytuację w 
Zachodniej pustyni ocenia siły armii

brytyjskiej na 9 dywizji,które skła­
dują się z wojsk angielskich,austra­
lijskich, indyjskich, oraz polskich, 
greckich i serbskich.
PODROŻ INSPEKCYJNA GEN.AUCHINLECKA. 
Kair, 14.X.(r) Nacze1ny dowódca wojsk 
bryt, na Sr.Wschodzie dokonał krót­
kiej inspekcji Palestyny i Syrii.Przy 
bywszy samolotem z Heliopolis dc Hai- 
fy, gen.AUchinleck wizytował szkołę 
wojskową, a następnie przeprowadził 
inspekcję lokalnych urządzeń obron­
nych, Szczególne wrażenie wywarła nu 
nim organizacja obrony p-lotniczej.

Dniu nustępnego gen.AUchinleck w 
towarzystwie, gen.Lavarucku przybył 
samochodem ao Bejrutu, zwiedziwszy po 
drodze niektóre polu bitew. W Bejru­
cie gen.AUchinleck odbył rozmowy z 
gen. Cutroux i z gen.Spears. Gen.AU­
chinleck odwiedził ponadto Tripoli i 
okolice Bualbecku, gdzie przeprowa­
dził inspekcję niektórych jednostek 
australijskich oraz zwiedził urządzę 
nia obrony lokalnej.
SZEF LOTNICTWA WSCHODU ODLECIAŁ DO 
AUSTRALII. -------------------------
Singapore, 14.X.(R) Marsz.Robert Broo­
ke -Pophum uduł się do Australii i No 

i wej Zelandii, gdzie odbędzie rozmowy 
z gubernatorami Australii i Nowej Ze 
landii, oraz dowódcami.
ŚMIERĆ D-CY ARMII INDII HOLEHD.
Londyn, 14 ,X."(R) Gen.G.J.Berenschot, 
dowodca armii Indii Hol. uleg-ł śmier­
telnemu wypadkowi w czasie podróży 
lotniczej do Budoeng, dokąd udawał 
się nu spotkanie z marsz.Brooke-Pop- 
ham.
OSTRZEŻENIE DLA RZĄDU VICHY.
Nowy Jork,14.X.TR) Przewodniczący ko 
misji spraw zagr.senutu Stanów Zjedn., 
przemawiając na wielkim zebraniu do 
bO.OOO osób, oświadczył,że gdyby rząd 
Vichy zgodził się nu oddanie jakiej­
kolwiek #kolonii francuskiej na zacho 
dniej półkuli Niemcom, Stany Zjedn. 
położą natychmiast na nią rękę.”Nie 
dopuścimy do żadnej politycznej in­
filtracji Niemiec nu półkuli zachod­
niej - mówił sen.Conally - i żadna 
z buz nu tej półkuli nie będzie przez 
nich zdobyta.”
WZROST RUCHU ANTY-HITLERO7SKIEG0. 
Londyn, 14.X.(a.a«7 Do Lizbony przy­
był incognito Otto Strasser, przywód­
ca anty-hitlerowskiego frontu,który 
dotychczas przebywał w Kanadzie.Ma on 
przeprowadzić rozmowy z wybitnymi 
członkami swej partii, którzy niedaw­
no umknęli z Niemiec. Strasser zumie 
rzu podobno zjednoczyć wszystkie ugru­
powania arty-hitlerowskie, celem usta­
lenia jednolitego frontu przęciwhitle- 
rpwskiego. Siedzibą kierownictwa ruahu 
byłby jeden z krajów sąsiadujących z 
Niemcami.



GDYNIA POD OKUPACJ^_NIEMIECKĄ 
Obozy koncentracyjne

Dó ..Gdyni „Niemcy wkraczali w dniu 
14 wrześniu. 19c9 r.z zachowaniem wssl 

v\ ; kich.grodków ostrożności.Widać było 
/-wyraźnie,że bali się tego na wskroś 

/V polskiego/miastu, o którym nawet Goeb 
■ bels nie -mógł powiedzieć, jakoby zu- 

d wdzięczałb swe istnienie niemieckie- 
* * : mu- .'.’’geniuszowi ’’.

* Na wszelki wypadek zaczęli ząjmo - 
;wać miasto dopiero wtedy, gdy przeko­

nali, się, iż go nie brópl już ani je­
den :.żo±nięrz . Aby zaś zabezpieczyć 
się/ p.r-zed.1 niespodziankami ze strony 
cywilnej ludności Gdyni - wysłali ja- 

• ’kó przednie straże oduziały pancerne, 
"* z'działkami i karabinami maszynowymi, 

gotowymi.do strzału. Oddziały te ob- 
■ sadziły wszystkie, najważniejsze punk­

's ty w mieście i. porcie, a zrobiły to. ' 
tak szybko i-tuk sprawnie,że widap 
było,iż także plan okupacji miastu

'' ’’piąta kolumna” przygotowała im z gó­
ry -

Z kolei wkroczyła do miastu zmotory 
zowana piechota- Jej zadaniem było 
otoczenie kordonami wszystkich ulic 
miasta. Gdy Gdyniunie dniu 14 wrze­
śniu przebudzili się, stwierdzili., że 
zostali uwięzieni przez okupanta we 

■ własnych demach. Opuszczenie domu by 
ło niedopuszczalne. Za pośrednictwem 
członków: Straży Obywatelskiej, która 

"musiułu podporządkować się najeźdźcy, 
Niemcy zagrozili rozstrzelaniem każ- 

. demu, kto by odważył się swój dom o- 
puścić. A uzbrojeni w gotowe do strzu 
łu ręczne karabiny maszynowe żołdacy, 
których ustawiono przed każdą bramą,* 

/ pilnowali wykonania tego zarządzeniu.
Cel zarządzenia zrozumieliśmy wkrót 

"qe, gdy ze wszystkich domów zaczęto 
wyprowadzać mężczyzn. Okupanci bo­
wiem postanowili prewencyjnie inter­
nować wszystkich, mężczyzn w wieku od 
lat 16 do 60.

•■ W rozmaitych punktach miastu przygo 
towuno nu prędce prowizoryczne ’’obozy 
koncentracyjne”. Utworzono ich kilka­
naście, podobno 17 juk'chwalił się 
jeden z Niemców. A rozsiane były, po, 
tych wszystkich dzielnicach Gdyni,któ 
re w dniu-14 wrześniu znalazły cię 
pod okupacją niemiecką. Nie obejmowu 
łyywięc jeszę.ze Kępy Oksywskiej, , na. 
której terenie okopali się obrońcy 
wybrzeża.

Nu ’’obozy koncentracyjne” przeznacz, 
no m.in..trzy kościoły - Sercu Jezu­
sowego, #Nujśw.Marii Panny i 0.0. Frań 
ciszkanów'na• Wzgórzu Focha.Nadto u - 
tworzono obozy w szeregu kin (’’Gwiaz­
da,” ” Polonia” i ’’Lido”) w burakach 
wojskowych w Redłowie, w Etapie Emigra 

cyjnym nu Grubówku oraz nu kortach 
tenisowych i rozmaitych ogrodzonych 
placach,

We wszystkich tych ’’obozach” umie-, 
szczono w ciągu kilku godzin z górą 
Sb tysięcy mężczyzn, ponieważ w chwi 
li opuszczania domu.żaden 2 nich nie 
zdawał’sobie sprawy.ze swego dalsze­
go losu- Znaczna większość'z nich 
znalazła się w obozie bez cieplejsze! 
odzieży, nawet bez pieniędzy,'które 
pozwoliłyby nabyć żywność,- papierosy 
i»top» Bruk cieplejszej odzieży dawał 
się szczególnie we znaki - rozpoczęły 
się bowiem zimne, deszczowe dni.

Poza tym niespodziane uprowadzenie 
wszystkich mężczyzn z domów rozdzie­
liło ich z rodzinami. Dlatego przez 
szereg dni na ulicach całej Gdyni od­
bywały się niekończące się wędrówki 
kobiet i dziecię ,To matki, żony, na­
rzeczone, córki,, siostry i małoletni 
braciszkowie szukali swych braci,sy­
nów, mężów, ojców i^narzeczonych...

Te tragiczne wędrówki tysięcy ko­
biet i dzieci są zarazem jednym z 
najpiękniejszych epizodów obecnej 
wojny. Mimo' wszelkiego, rodzaju szykan 
i brutalnych napaści ze strony okupan 
tów - dzielne kobiety gdyńskie wraz 
z dziećmi przez kilkadziesiąt dni o- 
piekowały się więzionymi mężczyznami. 
Niemcy otaczali obozy gęstymi kordo­
nami. Ale i to często nie pomagało - 
kobiety przełamywały kordony,dociera 
ły do płotu lub bramy ’’obozu”,by tum 
szybko przerzucić swą paczkę.

Szczególnie odznaczały się dzieci, 
które niemal zawsze potrafiły prze­
drzeć si'ę przez kordon. Nie zapomnę # 
nigdy tego siedmioletniego malca,któ­
ry tak długo kopał i okładał piąstka 
mi żołdaka, broniącego mu dostępu do 
płotu, #zu którym więziono jego, ojcu, 
uSz wymógł wreszcie zezwolenie nu doj 
ście do płotu; mało tego - zażądał# 
jeszcze od . żołnierza,aby go podniósł 
na wysokość płotu. A gdy potem żoł­
nierz - pochodzący.prawdopodobnie z 
Gdańska, gdyż mówił nieźle po polsku 
- domagał się od. malca, aby mu za te 
usługi podziękował chłopiec hardo od 
powiedział, że ... Niemcom nie dzię­
kuje. -

. Ogrom poświęcenia kobiet gdyńskich 
zrozumie się wtedy, gdy się zważy,iż 
'wszystkie sklepy, nie wyłączając ży­
wnościowych, były zamknięte, a prywa 
tne zapasy wiktuałów już nu wyczerpa 
nlu. Tym nie mniej bez zastanowienia 
wszystko .oddawano więzionym mężczy­
znom, ,o -których Niemcy zupełnie się 
nie troszczyli. Kobiety, które nie



-"4-

mogły znaleść swych bliskich, .odduwc jednostek morskich. A w krótkich
ły przeznaczone dla nich paczki nie- wach dziesiątki samolotov." zrzucały 
znanym sobie więźniom z nadzie ją, Iż j ' '* ' ' * * *
może jakieś inne niewiasty ;
ich mężów, '"' 1 * •

nu óbrońcow oksywskich swe śmiercio- 
r zaopatrzą ., nośne,ładunki...

synów i braci. I miały ru _• Gdy się ściemniło 
cję. Niezliczone anonimowe paczki do 
cierał^ bowiem” niemal do wszystkich.

wśród przejmują, 
cego zimna i nieustającej ulewy, ze 
ściśniętym sercem patrzeliśmy poprzez 
bagnety pilnujących nas żołnierzy na • 
olbrzymi pożar, obejmujący powoli ca 
jłą Kępę Oksywską... Łuna pożaru oświe- 

- - • itlała twarze uwięzionych. Wszystkich
Razem z mymi dwoma oczy skierowane były na Oksywie.

A kto przesyłki nie otrzymał, z tym
dzielili się jego- burdzie j zczęśl.i-
wi towarzysze nie-doli.

’’Obóz końcentrucyjny” naturalnie 
nie minął i mnie.
brupmi osadzono mnie no placu przy 
głównym,dworcu, nu którym swego czu- 

kSu'grało się w tenisa. Nu terenie, 
który z trudem mieścił dwa korty te-
hisowe, uwięziono ponad 2.000 osób.. 
Dziesięć godzin, spędzonych ńa tym 
placyku (zanim nas nie zapędzono do 
innych ’’obozów”) - wspominam jak ko­
szmar. .

Kilka baterii armat ustawionych w 
pobliżu naszego więzienia (na wzgó­
rzach przy, ul .Leśne j ), jak 1 działu 
umieszczone w wielu innych punktach 
miasta’Y- huczały bez przerwy, ostrze

Nagle z hukiem dział i warkotem sa­
molotów zmieszały się dźwięki...nie­
mieckiego marszu wojskowego.Widocznie 
Nieme< m nie podobało się . to mil- 

• iCzące■solidaryzowanie się więzionych 
mężczyzn z bohatersko walczącą zało­
gą Oksywia. Postanowili’’zabawić ”nas

liwując Kępę Oksywską. Nad głowami
-świszczały nadto pociski ciężkich a 
lekonośnych'dziął skierowanych na Ok- j 
sywie z Gdańska oraz armat niemieckich

koncertem ” rozrywkowym.” Orkiestra 
wojskowa ustawiona na terenie obozu 
a więc specjalnie dla nas przeznaczo­
na- umilała nam przez kilka godzin 
'czas niemieckimi marszami wojskowymi.' 

Na tak.ponure widowisko potrafi si 
[zdobyć z pewnością tylko mózg Niemca.

KRONIKA BRYGADY

Dziś
Jutro:

15 PA Ż D Z I E R N I K 
Teresy ; ■

Jadwigi___________________
Kalendarzyk historyczny:
1384 Koronacja królowej Jadwigi.
1817 Zgon Kościuszki ;w Solurze.
1940 Wkroczenie v;ojsk niemieckich dd 

Rumunii pod pretekstem szkoleni 
armii rumuńskiej;i

GŁOS.POLSKICH OBROŃCÓW TOBRUKU”' 
d i o ‘W R

Wczoraj w ramach codziennej audycji 
, żołnierskiej nadana została pierwsza 
seria przemówień żołnierzy polskich z 
Tobruku.

Po krótkim wstępie,przemówił Dcu
Ł.B.8.K.gen.Kopański. Przesyłając^żoł 
nierskie pozdrowieniu dla oddziałów 
Wojska Polskiego w Anglii,Rosji 1 Ka­
nadzie, oraz dla Rodukow w Kraju, Gen. 
Kopański skreślił krótko dotychczaso- 

.we dzieje Brygady Karpackiej^poczem 
piękne swe przemówienie zakończył na­
stępującymi słowami : ” w. sierpniu’-Śpot 
kuło/Brygadę, wyróżnienie - odpłynięcie 

,.dó znanego już w' całym świecie Tebru-

TEMPE RAT U R A
w dniu. 14.X. o g. 7-ej w słońcu 28°C

w cieniu 24°0
o g.12-ej w słońcu 46°C

w cieniu 25°C

D0 DZISIEJSZEGO NUMERU GAZETY ”KU 
WOLNEJ POLSCE” DOŁĄCZAMY DODATEK Nr 

' 42 p.n. ” POLSKA ”.i , 
ze swym odwiecznym wrogiem -jako”je­
dyna jednostka polsku^walcząca na lą­
dzie”. #Następnie .przemówił jeden z-‘p~ 
fi cero?; sztabowych,'-obrońców Tobruku. 
Pozdrawiając kolegów z innych oddziu 
łow polskich zwrócił Uwagę na to, że 

I nwo.jńa "w afrykańskie j pustyni, gdzie 
’manierka słodkiej wq.dy,mu nieraz de- 
. cydująće znaczenie/-jest Innu .1 to- 
■ czy się żółwim krokiem.Ale jakoś to 
•będzie.” Jutro druga sepia przemó­
wień. W najbliższych dniach podamy 
i J^.ksty. wszystkich enuncjacji.______ •
j ■" -.NASZE D R 0 . G I ”
j- Do dzisiejszego N-ru”Ku W.P.”dołą- 
। czarny Nr 17 dwutygodniku ’’NASZE DROGI.”

.ką,gdzie Brygada, pólsku hadul bljś' śię-i;
' ■ r : Q__S _T_ A_ T N ■ I E . A D 0 " M 0 6 C I

ZATOPIENIE 3 STATKÓW WŁOSKICH. • /parówie’c : 
Londyn, 14 .X. (R) Admiral i c j u bryt y jaku /' tyś. t. 
donosi, że łodzie podwodne na ’M.óród-J.4 tys./t. 
ziemnym zatopiły trzy statki: średni '

moAt o row i e c o poj.
i.trzeci statek o

ok.3 
poj



ZYCIE MOSK'VIE TOCZY SIĘ NORMALNIE. 
Moskwa, 14. X. (jLhr am - S. S. V Mi >, szkdhcy 
Moskwy -są w zupełności świadomi kry­
tycznej sytuacji. Otrzymali.oni broń 
i Prwygotowują się do obrony miast ni. 
Robotnicy,studenci i urzędnicy prze­
chodzi pośpiesznie przeszkolenie Woj 
s k o;;- e «. "0 w i c z e n i a. c d b y w a j ą się' w gó - 
dżinach rannych prz ;d za jęciarai .-Ńalo 

••■ ty niemieckie nie wpłynęły na nastro 
je panujące w mieście,, które' są by do­
bre. Nie ma porównania:-do nastrojów 

, Paryża w czerwcu 1940 kiedy -stolica
1'rancj i po porażkach-: zupełnie upadła 
■na duchu. Operetka wystawia "Hose- 

. MariN’, teatr- armii -czerwonej sztukę
Szekspira > opora - Rossiniego 
"".ilhelma Telia" , a balet daje Czaj 
kowskiego " Jezioro Łabędzio". Resta­
uracje funkcjonują normalni . 7/śrou 
wojskowych, przebywających w mieście, 
widać wszelkiego rodzaju mundur;' m.i. 
polskie.

Życie Moskwy * toczy się normalnie.
ŚNIEGI I MROEY, NA FRONCIE ROSYJSKIM. 

• ulląkndjŁkz2Le > Radio Poiskie.) Czwartą
ofenzywę niemiecką na froncie rosyj­
skim uważa się za niemal' całkowicie 
zahamowaną. Ciężkie walki toczą się 
jednak jeszcze nadal na całej długo­
ści frontu od Oceanu Lodowatego aż 
do półwyspu krymskiego.

"V Leningradzie sytuacja wojsk rosyj 
s-kich poprawia się ciągle, sowiecka 
piechota morska dokonała desantu na 
tyłach wojsk niemieckich i przeprowa 
dziła skuteczny atak,’wspierany przez 
równoczesny atak czołgów z Leningradu 
Zdobyto ważną pozycję.i zniszczono 
oddział n-plskl złożony z kilkuset 
ludzi* .„ . . .

Na- odcinku środkowym pomimo rzucę 
nia przez Niemców szeregu nowych dy- 
wizyj do ataku* Niemcy nie zdołali 
nigdzie przerwać linii rosyjskich w 
sposób, zagrażajądy całemu frontowi.

■ Wielki manewr oskrzydlający powstrzy 
many został na obu " skrzydłach * Naj­
cięższe walki toczą, się obecnie ■ pod 
Wiaźmą. Najbliższy punkt frontu odda 
lony jest od Moskwy o 160 km. Straty 
niemieckie'w ciągu'walk o Moskwę oęe 
niano/są na ok. ISO tys.zabitych i 
450 'tys. rannych. '. . '

Rosjanie -rzucają do walki- duże 're­
zerwy, ■ które przeprowadzają kontrata 
ki na-wschód pd. Smoleńska♦' Sprawozda 
nia niemu przyznają,żj piechota nie­
miecka na tym odcinku musiuła się wy­
cofać. Wojska' Timoszenki.Utrzymują 
ścisły kontakt z armiami śoroszyłowu 
i Budionnego. .

Po.Q-Gharkow.em Niemcy nie••zdołali 
zrobić dalszych postępów. Dotychcza­
sowe' ataki zostały odparte, ale mia­
sto to jest nadal poważnie zagrożone. 
Udaremnione-., zostały wszy st ki ą wy s i łki

. niemieckie przedostania się na Krym. 
■ Nad morzem Azó.wskinf 9 armia sow., za­
dała n-plowi ciężkie struty.Komunika 
tj- sow. donoszą o lokalnych sukcesach 
również w Odessie, która znajduje się 
obecnie poza zasięgiem artylerii n-pl- 
skiej. W ciągu .dn.11 bm.zniszczono 
122 samolotów niem.kosztem 87 sow.
Dn.15 bm.strącono pod Moskwą 7 samol. 
niem. Komunikat sow.potwierdza wiado 
mość, o ewakuacji 7,'iąźmy. przez Rosjan. 
Niemcy podają nieprawdopodobne ilości 
wziętych ostatnio jeńców*

Warunki atmosferyczne -na froncie 
rosyjskim pogarszają się z dnia na 
dzień. Spadły- śniegi i dają się we 
znaki pierwsze silne mrozy.

"Prawda" aonosi, że na- północ od Or­
ła ^wojska sow. odbiły jedno miasto, 
którego nażwu nie została ogłoszona. 
Między Orłem i Tulą arogi zostały za­
tarasowane w ten sposób,iż stuły się 
nie do przebycia.

Jeden z komentarzy brytyjsklch,mó­
wiąc o walkach pod Niuzmą, stwierdza* 
że właściwie nieama tam ciągłej linii 
frontu. Na -dużym.obszarze znaczna li­
czba wielkich jednostek prowadzi woj­
nę ruchową. Obie strony walczące 6- 
trzymują posiłki.

Pierwszy lord admiralicji' Alexander 
ujawnił,że marynarka brytyjską rozpo 
częła już eskortowanie konwojów uda­
jących się do Rosji, których liczba 

•będzie nieustannie wzrastać.
Prusa szwedzka doniosła,że w Archan- 

gielsku wysadzony został na ląd bry­
tyjski korpus ekspedycyjny złożony z 
kilku dziesięciu tysięcy ludzi,który 
jednak nie brał jeszcze-dotychczas 
udziału w akcji.

Do Moskwy przybyłe delegacja brytyj­
skich Ew.Zawodowych z przewodniczącym 
Sir WkCitrine na czele.

Wg komunikatu niemieckiego działa­
nia na wschodzie rozwijają się zgod­
nie z przewidywaniami. Siły n-rplskie 
otoczone pod Eriańskiem zostały roz­
bite na kilku grup. '

_D.o Londynu nadeszły wiadomości, że 
na froncie środkowym bitwa o Moskwę 
zbliża się do punktu przełomowego.Ma 
linii Rosław-Moskwa Niemcy zdołali 
zbliżyć się do Moskwy nu' odległość'- 
Ok. 110 km na wąskim odcinku dociera­
jąc do Llożajsku. Zostali jednak stam­
tąd wyparci po zażartych walkach.W re­
jonie Orła Rosjanie panują nad sytu­
acją. Niemcy poczynili nieznaczne po­
stępy pod Rżewem. Nu odcinku Właźmy 
tęczą się szczególnie zacięte walki 
w powietrzu,' lotnictwo obu stron sil­
nie atakuje linie komunikacyjne prze­
ciwnika, starając sic* utrudnić nadej- 
ś że. na front posiłków, złożonych gło 
wnie z wojsk pancernych,które obie 
walczące strony gromadzą w znacznych 
ilościach.



NI EU L TAJ AC L OFTNZYWA. _RAFU NA ZACH OD 7 IT
Londyn, 14- .X. (R j -V nalocie nocnym po- 
nad 500-tu bombowców bryt.nu Niemcy *'" 
wzięły udział m.i. najcięższe bombo­
wce 4 motorowe typu "Sterling" i "Ha 
lifaxSL. Oprócz Norymbórgi, gdzie odby 
wały się przed wojną.doroczne zjazdy 
partyjne, zbombardowano również port 
W Bremie.. ' . " 1

Samoloty RAF-u dokonały lotów ofen 
.żywnych bombowych nad Franc ją,ataku­
jąc przede wszystkim lotnisku .W wal­
kach powietrznych strącono 20 myśli 7; 
cpw niem. Struty bryt, wyniosły- 11 
myśliwców i 1 bombowiec.

Bombowce*bryt. eskortowane przez
silne i o r me c j e 11137 ś 1 i w c o w z b o mb a r d o w a 
ły zakłady chemiczne i centralną ele 
ktrownię w Mazingarbe pod. Bethunerpo 
wodując w-ielkie szkody. Elektrownia 
1-a zaopatrywała w prąd, oko"1 iczrie za­
kłady przemysłowe, pracujące dla Niem 
c o w»

Ubnocy samoloty bryt, ponov. iły"• a- 
tak nu Niemcy, bombardując przede" 
wszystkim Kolonią i Duesseldorf ^Dru- 
6 7 noc':z_; rządu, Atakowano- porty ' nad' 

'kanałem La Manche- wyrządzając powa­
żne szkody *.*; dokach 7; Boulogne .Ńudto 
atakowano żeglugę u wybrzeży frahcu-'’ 
s.kich' i holenderskich. * • "

? operucyj tych nie powróciło b sa- 
'ipolotow brytyjskich- / .

. Naloty przeprowadzone ub.nocy na 
Angli-ę były utrzymane na bardzo
i-elką skalę. Objęły one wschodnią 

Anglię. Szkody były nieznaczne, u

nie­

ludziach nie mc żadnych.
PONOYNE______PP^ACZE^E __ S^E___POLAKÓW ' 

FAłSL-ph___ Pod /. Tob r u k i e m
DjA^.X^rT Komu ni ka t b ryt. o sy uu .

.Libii . W nocy nu lb bm.patroi 
polski znów dokonał udanego na­
padu na jeden z umocnionych punktów 
n-plskicn na przedpolu wschodniego, 
odcinku brytyjskich linii obronnych • 
pod Tobrukiem. Podczas gwałtownej Ur 
tarczki,, która się wywiązała", Polu 
c y. .duli dowody wielkiej odwagi 1 . 
zdecydowaniu. Nieprzyjaciel pozosta­
wił na polu walki ok.20 zabitych.Stre 
ty polskie wyniosły 4 zabitych wzgK 
rannych ‘ .

W ciągu uh.dni piesko
wa zahamowała poważniejsze działania 
zarowno pod Tobrukiem, jak i w strefie 
nadgranicznej, Na pograniczu lotna 
artyleria bryt.. z powodzeniem ostrze, 
liwała obiekty n-plskie-.

Lotnictwo bryt", dokonało w Libii w 
nocy na 15 bm,szeregu nalotów.W stre * 
fie pogranicznej. współdziałając z 'ar­
tylerią .samoloty bryt.bombardowały 
n-plskie'stanowiska umocnione.W Gaza- 
li wywołano pożary na lotnisku i ■wy­
buchy;*. sąsiednich składach amunicji,.

oraz ostrzelano stanowiska artyleryj 
•skie. T "Bernie zu dnią zrzucono bom 
dl,nu stojące na lotnisku samoloty,z 
których jeden został celnie trafiony.

’V nocy powtórzono atak nu lotnisko 
7; Bernie, ostrzelano je z: karabinów 
maszynowych i działek. Dokonano też 
nalotu nu Burdię. Ciężkie bombowce 
BAF-u ponowiły skuteczny atak na 
zbiorniki nafty w Pireusie.

Za dniu dokonano nalotu na n-plską 
kolumnę transportową nu;drodze mię- 
dzi iTipolisem i^Benghazi,zniszczono 

.wiele- dużych wozów ciężarowych i clą 
gnivÓA, u znaczną ilość uszkodzono 
poczerń ostrzeliwano kolumnę'z karubl 
now maszynowych.

-j-odczus patrolu nad statkami brytyj 
sklmi u wybrzeży północnej Afryki 
bryt, mysllv-ce uszkodziły 12 bm jeden

Z tych i inny-ch'jeszcze działań 
wszystkie samoloty brytyjskie powró­
cili do baz.
P-P^IAPT__ USTA’VY 0 NEUTRALNOŚCI.

yngton, 14. X V(R) Amerykański se­
kretarz stanu Cordell Hull,zwracając 
się do kongresu o szybką rewizję u- 
stuwy o neutralności w kierunku uzbro
jeniu statków handlowych,oświadczył: 
"Stany Zjednoczone nie mogą lekcewa­
żyć i nie dostrzegać stule, wzrastają 
cego niebezpieczeństwa ’wojennego mar
szu hitlerowskiego, zmierzającego do 
opuno ' Niemcy, za tap i: 
ją dziś i zatapiali w ciągu całej 
tej wojny bezbronne statki zarówno
Stanów Zjedn.,juk i innych państw. 
Czynili to bez uprzedzeniu i nie sta." 
rając się o uratowanie załóg'.” Sekre 
tarz stanu dodał, że- osobiście jest 

| zwolennikiem zniesieniu lub zmiany .0 
| tego artykułu aktu neutralności,kto 

ryz nie pozwala statkom handlowym Sta­
nów Zjedn. wpływać na strefy wojenne.

Amerykański min.wojny Stimson doma 
gdł się natychmiastowego zniesienia 
"upokarzającej .klauzuli", nie pozwa­
lającej na uzbrojenie statków handlo 
v; y ehMi n. S t i ms p n wy ru ził zdunie, że 
■otronu St .Zjedn. będzie lepiej zape 
vmiona, gdy strefy wojenne na morzach 
będą otwarte dla am*statków handlo-

1wych. Min. marynarki Knox poparł 
oświadczenia poprzedników, dodając, 
że Amerykanie zdają sobie obecnie 
sprawę "iż muszą dać pomoc przeciwni 
kom Hitlera, choćby z tym łączyło się 

.ryzyko wojny".
:ZBOMBARDOWANIE WIOSEK SZWAJCARSKICH 
■Bern, 14 .X.(AA) Dowództwo armii szwuj 
carskiej podało do wiadomości,że sa­
moloty, których przynależność państwo 
wa nie została rozpoznana zrzuciły w 
nocy na'poniedziałek bomby nu kilka 
wiosek w kantonie Thurgau, zabijając 
trzy -osoby.


